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W PPPa m
W przyszłą Niedzielę, w Kościele po-Paulińskim  

Śgo DUCHA, przypada doroczny Odpust ośmjo-duio- 
wy, Sgo S t a n is ł a w a  Kostki. Uroczystość ta  odbywać 
sję będzie zwykłym obrzędem Odpustów Kościoła.

Prze* N a jw y ż s z e  Rozkazy JEGO CESARSKO-KRÓLEWSKIEJ 
MOŚCI, mianowany: Urzędnik do szczególnych poruczeń przy
Kuratorze Okręgu Naukowego W arszawa:, Assesor Kolleg: Pą- 
gowski, p. o. Urzędnika do szczególnych poruczeń przy Namiestni­
ku Królestwa.— Posunięci za wysługę l a t : z Sekretarza Kolleg: 
na Radcę Honorowego: P. o. Kontrolera dochodów niestałych 
w  Okręgu Tomaszów: Guber: Lubels:, Kością, ze starszeństwem. 
Z  Sekretarza Gub: na Sekretarza Kolleg:, zostający w  Kancellarji 
JEGO CESARSKO-KRÓLEWSKIEJ MOŚCI, Sekretarjatu Stanu 
■Królestwa, jako Urzędnik nndetatowy, Hrabia Tyszkiewicz, ze 
starszeństwem. Uwolniony od służby, dla słabości zdrow ia: 
Urzędnik do pisma w  Kancellarji Przybocznej Namiestnika Kró- 
ilestwa, Sekretarjs Kolleg: Hrabia von H utten Czapski, z nagro­
dzeniem r; ą Rrdcy Honorowego.—  Przez Postanowienia Namie-
sinika Królestwu, w Zarządzie XIII Okręgu Kommunikaeji, mia­
nowany: Dozorcnrzeki W isły , Henr: Sum iński, p. o. Nadzorcy 
mostu Warszawskiego.—  Przez Rozporządzenia Kom: R zą:iW ładz 
Oddzielnych, w  W ydz: Kom: R. P. i Skarbu, mianowani: Sekretarz 
W ydz: Skarbo: ^  Rządzie Gąb: Augustowi, Romn: M ichutuwski,

'p. o. Parno -.uiaa^tte w rzo i a- S karC O : W  *JKręgu Łonrzyas:; Adjunkt 
-przy Assesorze p ew n y m  w Rządzie Gub: Augustów:, Paweł Ba- 
iandowicz, p. o. Rachmistrza kl: 2giej Sekcji dóbr tamie; Adjunkt 
Ekonomiczny w  W y iz : Dóbr i Lasów Rządo: Komissji Skarbu. An- 
?oni Ąchm idi, p ■ ’ ■-isesoęa Ekonomicznego Okręgu Siedleckiego; 
Podleśny b it Leśnictwie Pajęczno, Ign: Czachowski, p. o.
Podleśnego Stra a w Leśnictwie Koło; Praktykant Józ: Osso­
w ski, p. o. Pod?, -go biurowego w  Leśnictwie Pajęczno; Ad­
junkt Sekcji;Bu:i( wr iozej W ydziału Górnictwa Jan Rajchert, p. o. 
Rysownika tam) ,)yetarjusz w Wydziale Górnictwa Tadeusz
Goldryng, p. o. .,-,nkta Sekcji Budowniczej tamie.—  Zatw ier­
dzony : Archiw lora Naczelnika P tu Konińskiego, Anto: Jacze­
wski, p. o. Rachi . i t r  za do czynności propinacyjnych w biurze 
Naezelnika P tn 1 ęczyckiego.—  Przeniesieni na własne żądanie: 
Adjunkt Kontro Skarbo: w Kaliszu, Józ: Gorczyczewski, na p. 
o. Adjuufcta Koi)1 trolli Skarbo: w Warszawie; Adjunkt Kontrolli 
Skarbo: w Siedlcach, Teodor Kalman, na p . o. Adjunkta Kontrolli 
Skarbo: w Kaliszu; Podleśny Strażowy w Leśnictwie Knło, Juljan 
Fiorentini, uf , p. o. Podleśnego Strażowego do Leśnictwa Kampi­
nos.—  - W O kr.jgn NaukowymW arszaws:, mianowany: Kanceli­
sta w Żarząrfzic Okr: Nauko:, W iktor Mirowski, Nadzorcą i za­
razem Sekretarz :in w Szkole Sztuk Pięknych w W arszawie. —  
W  Dyrekcji Dror ;i Żelaznej W arsz:-W iedeńs:, mianowany: Były 
Zawiadowca ZaJ ładu Pankowskiego w Górnictwie Antoni Babski, 

-pi o. We ’km ajstra na stacji'Piotrków.

Wiadomości z morza Bałtyckiego.
Z  Alandu , Fortyfikacje Alandzkie zamieniły się o- 

becnie w gw sliska, a sama wyspa Aland nosi na sobie 
ślady zniszczenia ręką ludzką dokonanego. Trzy baszty, 
oznacz*; - H i C. Z. i U, dwie ostatnie zwłaszcza, zacho­
wały zs> jakiekolwiek ślady swego istnienia. Pom i­
nąwszy, . szystkiete fortyfikacje wysadzone zostały 
w powietrze,; a mianowicie pierwsza z nich w skutku na­
szych s it . ił 'W z fortu, ince zaś przez nieprzyjaciela 
po odpłynif; i j JotydoLuropar-Fiord, nieprzyjaciel wy­
stał z parć ów 500 majtków, dla ostatecznego zbu­
rzenia fo rtu ,1 baszt, szpitala, fundamentów baszty A. i 
innych rozn v i;sh  budynków. Ściany zewnętrzne bu­
dynku “ , ego w forcie i tunnelu, uległy uiezna-

cznym uszkodzeniom; }ecz wewnątrz wszystko zn.iszczo- 
flem zostało przez wysadzenie w powietrze lub spalenie.
U wejścia do byłego Kościoła Ruskiego pozostały śjady 
kilku wielkjego kalibru kul armatnich, z których jedna 
Utkwiła głęboko w murze z cegieł. W ocalałych kazama­
tach baszt C i U (Notwiek) leży kilka zagwożęlżpnych 
lub zodbitemi szpuntami dzieł bez lawet; inne zaś działa 
przywalone zwaliskami, wyglądają gdzie niegdzie z pod 
gruzów.. O nadzwyczajnej sile ?■ jaką baszty pomiecio­
ne wysadzono w powietrze, wnosić można z brył grani­
tu leżących obecnie w znacznej od fortyfikacji odległo­
ści.— Ze śladów kul i bomb na ocalałych częściach mp- 
jó w , fortu i baszt okazuje się, iż ppciski te nie rozbiją- 
Jy granitu, lecz spowodowały li tylko uje znaczge prze­
dziurawienia, trafiając zaś w brzeg kamieni, szczerbiły 
takowe. Dają się wszędzie wid.zieć ślady baterji, bary­
kad i obozów nieprzyjacielskich. Na pagórku pomię­
dzy wzgórzem na którem zamierzauo w znieść j ^ i  
i latarnię m orską, a p rzy ty i^ j^ ^ r“T,iriJBSKl ^ !  zostaiy 
ślad; .bak*jrm^Ńw5^r3ifał«c|, których ogień kierowa­
no pi zeci w fortowi pod zasłoną drugiej baterji złożonej 
z dwóch moździerzy i wzniesionej za szpitalem. Dają 
się tu także spostrzegać ślady szańców, za któremi stali 
strzelcy w odległości 300 do 350 sążni od fortu. Szczą­
tki ładunków i ślady kul Da ścianach,korytarza i i baszty 
C , głównie zaśokoło ambrazur, dowodząże liczba styj} -̂ 
łów była wielka, a podług,zapewnień mieszkańców, ta­
kowa wynosiła do 12,000. W magazynie zboża, przy­
tykającym do zwalisk Kastelholma, porobiono wokieu- 
óicach i wdaefiuambrazury dla karabinów; około okięn 
postawiono rusztowania, a naokoło budynku wzniesio­
no z kamieni i kloców barykady, zwrócone głów nie 
przeciw stronie północnej, z której nieprzyjaciel wyglą­
dał, jak zapewniają, wojsk Rossyjskich. Wielki obóz 
umieszczony był około Kościoła ewaogieli.ękiego, a 
w marach takowy opasujących pozostały ślady strzel­
nic porobionych dla karabinów. Pozostały także ślady 
inuych obozów, mianowicie za murem smętarza ewau- 
gielickiego na brzegu morza, orazdwóch obozów, w któ­
rych nieprzyjaciel zatrzymał się zaraz po pierwszem,wy­
lądowaniu. Niepodobna zbliżyć się do kazamatów dla 
należytego ieh obejrzenia, albowiem mury i części po­
zostałych sklepień mogą co chwila zawalić się. Sprzą- 
tnienie zwalisk twierdzy wymagałoby nadzwyczajnej 
pracy, chociaż znaleziono by tam mnóstwo dobrego ma- 
terjału budowlanego, mianowicie blachy do krycia da­
chów, granitu ciosanego i cegieł powiększę) części nie- 
potłuczonych. Mnóstwo mogił porozrzucanych po ca­
łym  Alaudzie świadczy o wielkiej liczbie zabitych lub 
zmarłych na cholerę nieprzyjaciół; oprócz tego na smę- 
tarzn Rossyjskim 1 na PrestS, wykopano około 150 do­
łów, z których każdy mieści w sobie po kilka ciał. Nie­
które z krzyżów postawionych na mogiłach noszą ̂ na­
p is : »Ofiara epideroji”  (Victime du flćau). By pojąć 
należycie systemat i środki przedsiębrane przez woj­
ska sprzymierzone dla dopięcia swego celu, dość



jest wskazać na jedną okoliczność, o ’której zaświad­
cza wielu mieszkańców Aland: : jeszcze przed wy­
lądowaniem, emissarjusze usiłowali przeciągnąć na 
sw ą stronę mieszkańców tej wyspy, zapewniając ich, 
że zatrzymano pocztę wiozącą rozkaz »spalenia wszy­
stkich wsi Alandn” , i że Rossjanie zaczęli przywodzić 
to do skutku na przedmieściu i w Skarpansie. Dowódz- 
cy starali się wstrzymać grabieże, jakich z początku 
dopuszczali się żołnierze francuzcy, lecz mniej lub wię­
cej gwałtowne postępki wojska nieprzyjacielskiego 
względem spokojnych mieszkańców dowodzą, że środ­
ki przedsiębrane dla powstrzymania nadużyć, nie były 
dość euergiczue, (Ruski Inwaiid).

Dyrekcja Główna Towarzystwa Kredytowego Ziem­
skiego, zawiadomiła właścicieli listów zastawnych 
2go okresu, iż z powodu pozostałej w obiegu niewiel­
kiej już liczby listów zastawnych, do których kupony 
nowej zmiauy dołączone być mają, wydawanie tako­
wych od dnia 3(15j Listopada r. b., począwszy, usku­
teczniać będzie tylko we Wtorki, Czwartki i Piątki, jako 
dnie wolne od wypłat publicznych; w tych więc tylko 
dniach, iuteresowaoi z listami zastawnemi, do dołącze­
nia kuponów zgłaszać się zechcą.

Dziś, po odprawionem Nabożeństwie za duszę ś. p. 
Aloizego Roszkowskiego, w Kościele na Powązkach, 
odbędzie się poświęcenie pomnika tegoż Aloizego; na 
które to w smutku pogrążona Matka wraz z Synami 
swemi, zaprasza tych wszystkich, którzy raczyli zacho­
wać go w łaskawej pamięci swojej.

Jutro, o godz: 9ej rano, w Kościele XX. Reformatów, 
odbędzie się żałobne Nabożeństwo za duszę ś. p. Salomei 
Lipińskiej; na które to, zaprasza się Przyjaciół i Znajo­
mych.

Jutro, jako w 8m ą rocznicę śmierci ś. p. Jana Jezio­
rańskiego, b. Naczelnika Sekcji w K. R. P. i Skarbu, 
odbędzie się za duszę Jego żałobne Nabożeństwo, w Ko­
ściele XX. Reformatów, o godz: lOtej z rana; na które, 
pozostałe Dzieci, zapraszają Krewnych, Przyjaciół, Ko­
legów i Znajomych zmarłego.

Onegdaj, po długiej i ciężkiej chorobie, w wieku lat 
45, zeszła z tego świata, czasowo io W  arszatcy przy by- 
ła, Wdowa po Obywatelu Guberuji Płockiej, ś. p. Lu­
dwika z de Thunów Sokołowska. Exportacja zwłok jej 
odbędzie się dziś o godzinie 2ej z południa, z Kościoła 
XX. Franciszkanów.

Jakkolwiek bolesne; zawsze drogie jest dla serca ro­
dzicielskiego wspomnienie ostatnich chwil zmarłego 
syna, a jeszcze pełnego nadziei i rokującego najpię­
kniejszą przyszłość. Takie wspomnienie poświęcono 
wczoraj Zygmuntowi Korzeniowskiemu, Synowi zasłu­
żonego i znanego w pśmieunictwie naszem Męża, JW . 
Radcy Stanu J. Korzeniowskiego. Boleść tę, oprócz 
obojga szanownych Rodziców, oraz Siostry i dwóch 
Braci zmarłego, podzielili także i Przyjaciele, zebra­
wszy się licznie w  Kościele Śgo K a r o l a  Boromeusza 
na Powązkach, gdzie za spokój duszy ś. p. Zygmunta, 
odprawione zostało żałobne Nabożeństwo przez W. Jx !  
Leskiego, Kapelana Powązkowskiego. Poskończooem 
Nabożeństwie, całe grono pod przewodnictwem wspo- 
mnionego Kapfcma, udało się na grób ś.p. Zygmun­
ta, aby z pieniem Kapłana złączyć swą modlitwę, i

łzą rodzicielskiej miłości, jako i przyjaźni, odwil­
żyć grób jego, a zarazem i uczcić pamięć słusznie 
kochanego Syna i sprawiedliwie cenionego Przyjaciela 
Zygmunta.

Nakładem xięgarni S. H. Merzbacha, przy ulicy Mio­
dowej Nr 488, wyszedł poszyt 3ci Xięgi Świata, i za­
wiera: Poruszenie muszhułów, dokończenie; Ludwik 
Beethoven, przez Józefa Sikorskiego, z ryciną na stali; 
Len i  konopie, z ryciną kolorowaną; Zima w Korsyce; 
R zut oka na historję zegarów, z drzeworytem; Dzię­
cioły, z ryciną kolorowaną. Prenumerata na 12 poszy- 
tów w Warszawie rs. 6, na Pocztamtacb r Stacjach Po­
cztowych rs. 6 k. 75; następojący poszyt wkrótce pras- 
sę opuści.

Panna Zofja Szymanowska, uzyskawszy z łaski JO. 
Xięcia N a m ie s t n i k a  Królestwa, pozwolenie udania się 
powtórnie do Włoch, zamierza wkrótce opuścićWzzr- 
szawę. Donosimy o tern miłośnikom malarstwa, doda­
jąc, iż pracownia Panny Zofji Szymanowskiej, od jutra 
przez tydzień, t. j. do dnia 24 b. m., otwartą będzie co­
dziennie od 1 le j z rana do 2ej z południa, dla życzą­
cych sobie oglądać prace tej Artystki. Pracownia Pan­
ny Zofji Szymanowskiej, znajduje się przy ulicy Mio­
dowej, w domu Grabowskiego, na drugiem piętrze, 
w korytarzu ostatnie drzwi na lewo.

Zapowiedziany przez nas toin II dzieła, t n.: Opi­
sanie Lasów Królestwa Polskiego i Q obee^l Zacho­
dnich Cesarstwa Rostyjskiego, pod v?zglęi - h .0»c- 
rycznym, statystycznym i gospodarczym, prze ...Posts- 
jańskiego, już wyszedł z druku. Autoi,' w ty siynym 
sposobie traktuje ten przedmiot jak go w pi.rwszyra 
traktował tomie, i dla tego też i ten lig i tom równie 
staje się zajmującym jak Iszy.

Jak w dzień Ś . M a r c in a  mieliśmy pijrw szy tej zimy 
śnieg, tak onegdaj pierwszy przymrozek. Byłą nawet 
chwila, mianowicie od re j, gdzie ośmićlone tym przy­
mrozkiem sanki, wysunęły się na ulice miasta. Były 
to jedyne dnia tego sanki w całej Warszawie, które je ­
dnakże w kilka godzin po oczyszczeniu ritic od śniegu, 
zrejterowały się po bruku do domu. Wczoraj już kilku 
z nich probowało szczęścia, ale i tym uje bardzo się 
powiodło.

I któż kiedy nie gonił za oczywistym zuskiem? owóż 
jeżeli i dziś chce go pozyskać, niech tylko zajrzy do 
składu oót muzycznych, a znajdzie tam wydaną nakła­
dem P .Sennewalda, piosnkę do śpiew; ztowarzysze- 
niero fortepjanu, ofiarowanąPaunieNata i Sennewald, 
a ułożoną przez P. Wilhelma Troschlo, Artystę tutej- 
szej Opery, który od czasu do czasu nie jirzestaje nas 
zaopatrywać w swe piękne i z zadowoleniem przez 
miłośników muzyki przyjmowane utwory Piosnka ta 
utworu P. Starzyńskiego  nosi nazwę : Oczywisty 
zysk; ale nie tak dla tytułu polecamy ją i iuzykom, jak 
raczej dla jej układu i kompozycji.

Wczoraj grono miłośników muzyki z prawdziwą 
przyjemnością słuchało gry na fortepj lnie, Artysty 
muzycznego Pana Emanuela Kani, któi y znowu do­
wiódł nam swego pięknego talentu, i wykonaniem 
dzieł różnych, zadowolił jak najzupełniej całe grono 
słuchaczów.

Po zamknięciu kontrolli ofiar przez Kon sulatPrz/fAf; 
zebranych w Warszawie przez upoważnione a ?v >>q s z o -



De poprzednio w Kur jerze, osoby, na korzyść dotknię­
tych powodzią w Szląsku  i W. X. Poznańskiem, ogól­
ny dochód wyniósł rs. 350 kop. 15.

Kilko-dniowy śnieg  przy małych już dragi dzień 
trwających przymrozkach, spowodował szroo na Wiśle, 
który miejscami płynie. Jul; też i żegluga zbliża się 
do końca, chociaż w r. b., dla zbyt małej wody na W iśle, 
musiała być wcześniej dla niektórych statków jak zwy­
kle wstrzymaną. Dziś już najwyraźniejszą mamy zimę, 
bo mróz 7 stopaiowy.

Onegdaj, Grzegórz Zieliński, wyrobnik, lat 60 liczą­
cy, pod Nr 215/w  zamieszkały, tknięty apoplexją, oa- 
gle życie zakończył.

Kurs wczorajszy: zapół-im perjały, żądają rs .5  kop: 
2 9 7 2 ; za listy  zastawne  lig o  Okresu oprócz kuponu, 
dają rs. 14 kop: 71; IHgo Okresu, żądają rs. 14 kop: 
6 8 , dają rs. 14 kop: 65; kupon kop: 2 3 7 ‘ -

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani zostali: 
po Rom: Dwóch Aniołów Opiekuńczych, Panua Ciem- 
ska, PP . Królikowski i Rychter po 3-kroć;.po Kom: 
Stary Jegomość, Panna Szymanowska, PP. Żółkowski 
i  Komorowski po 2-kroć; po Balecie Wesele w Ojco­
wie, Wszyscy, i oddzielnie: Panny: Damse, Karolina 
Straus  i Pan Meunier po 2-kroć.

Dziś gazety zagraniczne podobnież do W arszaw y

An g ł ja . — P. James Deans Dundas, syn Admirała 
dowodzącego na morzu Czarnem, w liście do Timesa 

| protestuje przeciw napaściom, jakich postępowanie je­
go ojca jest przedmiotem; dowodzi on, że ojciec jego 
działał zawsze ku zadowoleniu Lordów Admiralicji, Ad­
mirała Hamelin i Jenerałów armji sprzymierzonych.—  
Niejaka Miss Nightigale, wyjechała do Konstantyno­
pola  z 37 kobietami szpitalnemi, przez nią wybrauemi. 
Z Boulogne piszą, że tam została przyjętą z prawdzi­
wym zapałem; rybaczki chciały nieść jej pakunki, nie 
żądając nagrody; właściciel hotelu Des Bains, dał dla 
niej i jej towarzyszek, wspaniały bankiet, i nie chciał 
przyjąć szeląga zapłaty; podobnież służba hotelowa, 
mężczyźni i kobiety, nie chcieli przyjąć nic na piwo.-— 
Nie Lord Eglinton, ale Lord Elgin, ma zostać miano­
wany Kawalerem Orderu Podwiązki. (Jour: de St. 
Pet:).

A u s t r ja . Kraków . —  D. 8 b.m . wszczął się o godz: 
8ej pożar, w obszernych zabudowaniach browarnych na 
Wielopolu, gdzie były składy wojskowe siana, zboża i 
słom y. Ogień ograniczył się na budynkach wewnętrz­
nych; przez całą noc pracowały sikawki i straż ognio­
wa. (Czas).

F ra n cja . Paryż, 9 Listopada. —  Wczoraj Minister 
robót publicznych odbierał nowy most Austerlitz, u- 
kóńczony w 92 dni.— P. Delamarre  otrzymał od rządu 
pozwolenie urządzenia nieustającej wystawy dzieł Ar­
tystów uowoczesnych; teraz donosi w Patrie, iż się 
zrzekł swego projektu, ponieważ rząd ma zamiar po­
dobną wystawę w Luwrze urządzić,—  Na giełdzie zno­
wu krążyły pogłoski o nowej pożyczcze; kompanje 
tylko kolei żelaznych zaciągające pożyczki, zobowiąza­
ły się zamieścić fundusze zyskane w ten sposób w bony 
skarbowe. Kolej żelazna wschodnia już początek zro­
biła. (Ind: Belge).

Paryż, 28  Października. W Tulonie spodziewają 
się pięciu okrętów przewozowych zm orzą Czarnego, 
mających przewieźć wojska do Krymu. Jak tylko w Tu­
lonie zbiorą się okręty liujowe, fregaty i okręta przewo­
zowe oczekiwane iB restu , ruch wojsk się rozpocznie. 
Pułki tworzące dywizje mające wzmocnić armję fran- 
cuzką, już są naznaczone i formują wojenne bataljony 
skompletowane za pomocą ludzi najbardziej wyćwiczo­
nych z bataljonów zapaśnych; później jednak dopiero 
ruszą w pochód. —  Barbes został wydalony z Belgji; 
Król Belgicki w czasie ostatniej wizyty w Boulogne 
przyrzekł Cesarzowi, żeuie pozwoli przebywać wswym  
kraju niebezpiecznym wychodźcom. Jenerałowie wy­
gnani, lada chwila spodziewają się tegoż samego losu. 
Bedeau i Lamoriciere, bawią w tej chwili w Bruxelli; 
Changarnier w Maestricht; Pułkownik Charras, oso­
bisty nieprzyjaciel Cesarza, ma być także wygnany. 
Jenerałowie wygnani potępiają wybór pierwszego D o- 
wódzcy armji Krymskiej, chociaż mają nadzieję, że 
Canrobert potrafi usunąć zbyt wielkie nieszczęścia. 
nSt.Arnaud był zawsze tylko rębaczem" (sabreur), m ó­
wi Lamoriciere.—  Położenie gabinetu Francuzkiego 
względem Mocarstw Niemieckich, jest zawsze toż samo; 
tylko Pana Hubner Posła A u s tr ją c k ie s n ,  ir<*kc.iją 
z szczególuemi wzeledamJ. ^ w e s e r t  niesnaskach m ię­
dzy gatiińefami Paryzkim  a Berlińskim  są przedwcze­
sne; owszem zdaje się, że P rusy  chcą tu sobie zyskać 
uprzejmojścią.— Dziennikom zakazano tu m ówić o Pa­
nu Fould; chciał on pożytkować z swego położenia Mi- 
niBterjalnego w sposób gorszący dla obyczajów; ogła­
szać tych nieprzyzwoitych szczegółów niepodobna, ale 
są  takie, że zachwiały bardzo znaczenie Pana Mini­
stra stanu. (J. de St. Pet:).

T b r c ja . —  Listy z Konstantynopola krytykują mo­
cno nową radę tanzimatu, i dowodzą, że (a jest nowym  
środkiem oszukania Europejczyków, i wmówienia 
w nieb, że Turcy zajmują się losem swych poddanych 
Chrześcjań9kich. —  Powodem głównym  sporów m ię­
dzy Turcją i Austrją, było to, że Jenerał Coronini 0 - 
p iera łsię  marszowi Turków ńoGalaozu i B roiły. Por­
ta  wysłała rozkaz Omerowi, by ruszył ku półoocy; In- 
teruuncjusz Bruck zaprotestował przeciw temu rozka­
zowi, i zagroził zażądaniem paszportów; ledwo go uła­
godzili Posłowie A nglji i Francji; pozwolił więc ua 
posłanie rozkazów pod warunkiem, że w razie sporów  
z Jenerałem Coronini, rzecz rozstrzygniętą będzie w W ie­
dniu. (Gaz: Augsb:).

W ł o c h y . —  Catolico, Dziennik Genueński, podaje 
pogłoskę, bardzo nieprawdopodobną, że rząd 1Sar dyń- 
ski miał zawrzeć z Francją  układ, mocą którego zobo­
wiązał się posłać na Wschód 20 ,000  wojska. fJour: de 
St. Pet:).

R o z m a it o ś c i . —  Przy sposobności powszechnej wy­
stawy roku 18-55, zaczynają Paryżanie  spekulować i 
przemyśliwać już nad korzyściami przyszłemi. I t a k :  
zakładają jedni traktyeraie, drudzy kawiarnie; ci ogła­
szają nowe dzienniki, tamci przyrządzają festyny. Naj­
lepszą korzyść odniosą ci zapewne, którzy przysposa­
biają dogodne pomieszkania dla gości, niemogących 
pomieścić się w hotelach. Wielu spekulautów powy- 
najmowało już całe domy, zawarło z tapicerami ugody 
o umeblowanie pomieszkań, lob utworzyło stowarzy-



szeoia. Dostać będzie można pomieszkaj ^rozmaitych, 
a wszystkie wygodne. Oprócz tego, można będzie także 
mieszkać wspólnie w gronie rodzinnem, i tam się sto­
łować.— Niedawno odbyła się obdukcja Emmy D avid­
son, zmarłej w Londynie w Queens Prison. Prawo bo­
wiem Ustanowi, ’że wszystkie osoby zmarłe w obrębie 
murów więzienoych, opatrywać ma Coroner wraz 
z przysięgłymi, i podać przyczyny śmierci. Emma Da­
vidson  umarła niewątpliwie śmiercią naturalną, lecz 
wypadek ten stał się głośnym z tego względu, że nie­
boszczka siedziała z własnego uporu w więzieniu od 
roku 1829. Roku pomieuiouego uwięziono ją za dług 
niewielki, który z łatwnścią spłacić mogła, zwłaszcza 
mając 100 funtów szterlingów stałego dochodu. Uwa­
żając jednak dług ten za niesłuszny, ślubowała sobie 
raczej udrzeć w więzieniu, <ni? go uiścić. — Pomiędzy 
passażerami, którzy lig o  z. m. odpłynęli paropływem 
Washington do Ameryki, było 1,500 kanarków  do­
branych w każdym względzie, każdy miał klatkę oso­
bną,^ pręcików wierzbowych, a do ich posługi podczas 
przewozu, trzymano osoboo kilku ludzi.— W chwili 
kiedy Beethowen grał u Hr: Brown, marsza na 4 \ręce 
z słynnym Biesem, a jakiś młody Panicz zaczął w głos 
proroaiUię rozmowę z towarzyszką swoją; muzyk na to 
powstał i rzekłszy. ..JoU,to4 j j3 cnam grać dla takich 
zwierząt”? na tem zakończył wieczór muzy katuje

PRZYJECHALI do W ARSZA WY.
ChrWtiani Amelja W dowa pa Jenerale z Orońska nr 1741; Czar- 

nomski Stan: Oby: z Dobidzów nr 413; Celiehowśki Stad: Ob: z Go- 
łowina n r 603;,Domański Edw: Oby: z Warpens o r476; Dworzy- 
eki Alex: Por.uc?: z Kielc nr 62S; Dmochowski Alexy Oby: zBnrzca 
nr 625; X .D ziarkow ski Józ: Pleban z Goszczyna nr 915; Lesiewski 
Adam Oby: zGółynia nr 584; Łojewski W ład: Oby: z Brudzie nr 
584; Radziwiłł Kar: X źę z Gub: W ołyńskiej nr 1245; Słupecki 
Lud: Oby: z  Jeziorka nr 384. —

W yjecha li;  Bezobrazow And: Rad: Stanu do Łomży; Bortko- 
wski Kiera: Lekarz d$ Mińska; ,, Exsopr Kacper Oby: do Radomia; 
perlicz Teofil Oby: do Lublina; Karnićki Jan Ob.y; do Gnb: W ołyń­
skiej; Piłsudzki Kalixt Oby w: do Kowna; Ronikierowa Olga Hr. do 
Cesarstwa.

P rzyjechali koleją że la zn ą : Grassów TeodrKom: Kup: z Gdań­
ska nr 1574; Paprocki Rz: R. S., Prezes Sądu Ap:, z Piotrkowa.

W yjechali, koleją że la zn ą : A^ler jaz: Kup:, i Gesang Jak: we- 
x larzdo  Krakowa; NaumowAnDa Wdowa po Rotmistrzu Gwar: do 
Niemiec; Rnbinowicz Estera bandl: do Galicji.

« M 3 H X B S IH IS IA .
BlERSCIElil złoty, grawirowany, z topasem, z literami 

L. S- P., zgubiono na rogu ulic Miodowej i Senatorskiej. Zna­
lazca jeśli Pierścień wspomniany odda do Rządcy domu Nr 2322, 
otrzyma prócz wdzięczuości, przyzwoitą nagrodę.

W czoraj idąc z ulicy Granicznej, placem Bankowym, Rymar­
ską na Długą, zgubiono BHOSZKĘ złotą, w kształcie li­
ścia winnego. Uprasza się łaskawego Znalazcy, o zwrot tejże, 
na ulicę Graniczną pod N um er4077  d, do Doktora Bernarda, za

Potrzebny jest l?0% Y Ó iiSi iekki, na stojących ląb 
leżących resorack, używany; mający takow y do sprze- 

------------- dania, raczy nadesłać swój adres do Szwajcara Ho­
te lu  D rezdeńskiego.

; HASAPA, Stół, 6 Krzeseł, jesionową; oraz różne
OHRAJEIT olejne, z powodu wyjazdu, są do sprze­

dania. Wiadomość w Starym-Mieście pnid Nr 69, na Im piętrze.
Jest do sprzedania para KONI siwych, Ogier 

i Wałach; mogą być sprzedane pojedynczo lub r a ­
zem. Wiadomość w Hotelu Polskim. Szwajcar miej­
scowy wskaże.

OSTRYCH i SPKOTV, nadejdą jutrzejszą 
Pocztą, do handlu Ernesta Nlckiego, przy ulicy Bie­
lańskiej;—  -tamże nadeszły wszystkie DARA- 
LJE; oraz ERIRKTA Włoskie w Cukrze, i 

JABŁKA Tyrolskie.

OSTRYCrl świeże Holsztyńskie, na­
dejdą jutrzejszą pocztą do Składu W in i Ko- ĵ 
rzeni Edwarda Koelichen, przy rogu ulic Dłu- . 
giej i Przejazd.

OSADHI ALEXANDRA EŁEHTRR - GAL­
WANICZNE, zapobiegające trzęsieniu się ręki, opatrzone stę ­
pieni i świadectwem wynalazcy; jak niemniej znane z swej do­
broci PIÓRA gęsie galwaniczne; nadeszły do Składu Mate- 
rjałów  piśmiennych i rysunkowych, A. Giwartowskiego et C°, 
przy ulicy Miodowej N r 497, ohok Cukierni J. Belli.

Są do sprzedania dwie JACiÓWRI, po roku 
jednym, w drugim mające, rasy  rzadkiej Szwajcar­
skiej i wzrostu w  tym wieku. Ktoby sobie życzył, 
raczy się zgłosić przy ulicy Wspólnej, naprzeciwko 

Kościoła Sgo Alexandra pod N r 163 l a ,  w oficynie na lszep ię­
tro , do Właściciela.

Do sprzedania, z wolnej ręki, po bardzo prżyśtępnyoh 
cenach, gustowne ItIKOLE W rocławskie, Szafy, 
Biurka, Stoliki, Kanapa, 12 Krzeseł, 2 Fptąjg w ysła­
ne, Stoły do umywania z blatami marmurowemi; nie­

mniej Serwis porcelanowy, ozdobny, na 24 osób. Dowiedzieć 
się w  Hotelu Gerlacha, wchód od Krako-Przedm: na Sadki plac, 
od bramy, w dziedzińcu na prawo.

MASRCZ podszyty futrem rusmaki zwanem, w  dobrym 
stauie, jes t do sprzedania—każdego czasu, ...zapomierną cenę. 
Bliższa wiadomość przy ulicy Nowy-Świat pod Nr 1314, w  bra­
mie u,Stróża.

Nad rzeką Liwiec, dwie wiorsty od rzeki Baga, jest do 
sprzedania 300 desiatin LA8IJ sosnowego i dębowego. Bliższą 
wiadomość powziążć można przy ulicy Chmielnej Nf l 1559.

Dnia 12 b. m. zabłąkał się młody,
biały, z łatkami kasztanowatemi na uszach. Upra­
sza się- łaskawego Znalazcę o odprowadzenie tako­
wego do Szwajcara Instytutu Szlacheckiego,'a to 

za nagrodą, jeśli tej zażąda.

Dziś rano zinrna stopni 7. Wczoraj i.v południe zimna 2.
Dziś rano wysokość wody na W iile  stop 2 cali 6.
TEATR WIELKI. Dziś, lszy akt Opery F iorina. V ściskajm y  

się. Scena obłąkania 7. Opery Łucja . U roczystość Róż.
TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, P a m iętn ik i S za ta n a ;  (Pan 

M iłaszew ski  przedstawi rolę Robijuj).
Do Handlu J. Riedel przy ul: Nowp-Senators:, nadejdą jutrzejszą 

.pocztą PSTRYKI Holsztyńskie, SPROTY i P1KLINGI Ham- 
burgskie; a już nadeszły ŚLEDIIE liollend: świeże.

j  SYROP SŁODOWY! I
1 Znany dostatecznie szano: Publiczności, mój Syrop Słodowy'* 
iylDresdencr MalzSyrup), jako approbowany środek domowy od([ 
/.wszelkich dolegliwości kataralnych, mianowicie: kaszlu, chryp- / 
*)ki, zaflegmienia płuc, który w  wielu wypadkach okazał się bar-\l 
iylzo skutecznym, ciągle i zawsze przyrządza się w Zakładzie,! 
s/moim z największą starannością i sumiennością, tak, że nawetlf 
łćdla dzieci w niemowlęcym wieku, jako środek zaradczy zaleco-/| 
'jnym być może.— Wprawdzie od pojąwienia się swego, a rtyku ł' 
Aten uległ wielu współzawodnictwu, które mu oiejeduę nową i, 
Ydziwną nazwę dało, lecz nic skuteczniejszego z pomiędzy Sy-\ 
Ijropów nie wydobyto. Syrop mój zawsze jeszcze nos’i swoją/
Ystarą nazwę ( W edul's M alz S yru p );  posiada znaną sw ą uzdra-i ,( 
Ijw iającą moc przeciwko powyższym dolegliwościom, i -li t-yiJeoA. 
eu  mnie prawdziwy dostać można .w.flaszeczkącb, zktórych k a -?  
|)żda opatrzonajest moją pieczątką. Wszelki inny niemający tego(| 
Aznaku, uważać należy jako niepochodząey z mego Zakładn. A 
V C. W edel.—  Ulica Miodowa; N r 484. \J

'TT' —
W Drukarni-Knrjera W arsi:.— Wolno drukować. W arszaw a d. 4 (16 Listopada) 1854 r.—  Cenzor, F. Sobietzczafi.tki.


